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Pierwszy powszedni dzień
cykli 125 ccm wyprodukują

Specjalizacja 
intensyfikację

Krakowie dzia- 
— Zjednoczenie

naj- 
che- 
pro-

1 stycznia 1965 roku zainaugurowało w 
łalność nowo utworzone w resorcie chemii 
Przemysłu Azotowego.

Zjednoczenie będzie 
większym w przemyśle 
micznym (20 proc, całej

Zjednoczenia, 
taka ułatwi
procesów wytwórczych oraz 
zapewni maksymalną obniżkę 
kosztów własnych.

Rok XXI Poznań Cena 50 gr
Wyd. AB niedzielaponiedziałek, 3/4. I. 1965 Nr 2 (6499)

Przemysł azotowy 
na nowych zasadach

Koncentrować się będzie 
ono głównie na produkcji 
związanej z dostawą nawozów 
azotowych dla rolnictwa — 
zgodnie z wytycznymi IV 
Zjazdu Partii. Uzyskanie wy­
sokiego poziomu produkcji 
nawozów zabezpiecza m. in. 
ścisłe powiązanie technologicz­
ne nie tylko między wydzia­
łami, ale całymi kombinatami

Podziękowania 
za życzenia 
noworoczne

Wszystkim zakładom pra­
cy, organizacjom, instytu­
cjom oraz osobom, które 
nadesłały mi życzenia no­
woroczne, składam tą dro­
gą serdeczne podziękowa­
nie.
WŁADYSŁAW GOMUŁKA

Minęła godzina 24. Zaczął się 
Nowy Rok 1965. I Sekretarz KC 
PZPR Władysław Gomułka 
przyjmuje życzenia od uczestni­
ków zabawy sylwestrowej odby­
wającej sie w salach Komitetu 

Centralnego partii.
CAF — fot. Szyperko

Tradycyjnym zwyczajem, w pierwszym powszednim dniu 
nowego roku — w sobotę 2 bm. dziennikarze PAP ze wszyst­
kich województw przekazali dziesiątki informacji o aktual­
nych wydarzeniach i osiągnięciach ze wszystkich dziedzin, 
o nowych, wchodzących w życie decyzjach. Oto garść tych 

. informacji:

one w br. 70 tys. sztuk,
motorowerowych 
sztuk.

SZCZECIN

80
zaś 
tys.

dukcji chemicznej kraju). W 
jego składzie znajdzie się 6 
wielkich kombinatów syntezy 
organicznej (Oświęcim, Tar­
nów, Kędzierzyn, Chorzów, 
Blachownia i Puławy). Zaple­
czem naukowo-badawczym i 
projektowym Zjednoczenia 
będą instytuty nawozów’ sztucz 
nych w Tarnowie, oraz cięż­
kiej syntezy organicznej w
Blachowni Śląskiej i

Zjednoczenie będzie 
szą w kraju jednostką

WARSZAWA

W imieniu Rady Państwa 
i własnym składam tą dro­
gą serdeczne podziękowa­
nie wszystkim organiza- - 
cjom i instytucjom oraz 
osobom, które nadesłały 
lub złożyły w Belwederze 
życzenia noworoczne.

EDWARD OCHAB -

Posiedzenie 
Rady Państwa

Rada Państwa ratyfikowała 
przyjętą przez Zgromadzenie 
Ogólne Narodów Zjednoczo­
nych dnia 17 grudnia 1963 r. 
rezolucję dotyczącą sprawy 
właściwego przedstawiciel­
stwa w Radzie Bezpieczeń­
stwa i w Radzie Gospodarczo- 
Społecznej.

4$
Rada Państwa mianowała

Weszły w życie trzy dużej 
wagi akty ustawodawcze: Ko­
deks Rodzinny i Opiekuńczy, 
Kodeks Cywilny oraz Kodeks 
Postępowania Cywilnego. Re­
gulują one prawne zasady 
stosunków między ludźmi w 
sposób odpowiadający socja­
listycznemu społeczeństwu.

Z szerokiego wachlarza po­
stanowień Kodeksu Rodzinne­
go i Opiekuńczego do waż­
niejszych należą: ustalenie 
granicy wieku uprawniające-
go 
na

do zawarcia małżeństwa
18 lat dla kobiety i 21 lat

Zygmunta Pietrusińskiego

Składam serdeczne po­
dziękowanie za nadesłane 
życzenia z okazji nowego 
roku wszystkim instytu- ’ 
cjom, organizacjom społecz­
nym, młodźieżow/ym oraz 
osobom prywatnym. •

JÓZEF CYRANKIEWICZ

ambasadorem nadzwyczajnym 
i pełnomocnym Polskiej Rze­
czypospolitej Ludowej w We­
nezueli. (PAP)

Spotkanie w KG KPZR
Jak podano tu oficjalnie, 

29 grudnia 1964 roku w KC 
KPZR odbyło się spotkanie 
delegacji Narodowego Frontu 
Wyzwolenia Płd. Wietnamu z 
sekretarzem KC Borysem Po- 
nomariewem.

W toku rozmowy przedsta­
wione zostało stanowisko 
ZSRR, który wierny swojemu 
internacjonalistycznemu obo­
wiązkowi popierał i nadal bę­
dzie popierać bohaterski naród 
wietnamski w jego słusznej 
walce przeciwko agresji,ame­
rykańskiej i marionetkom po- 
łudniowowietnamskim, w obro 
nie wolności, niezawisłości i 
pokojowego zjednoczenia kra­
ju. (PAP)

Premier laponii 
udaje się do USA
Premier rządu japońskiego,

-utworzonego przed dwoma 
miesiącami Sato, udaje się za 
tydzień do Waszyngtonu, aby

dla mężczyzny oraz ustalenie, 
że cały dorobek małżonków 
od momentu zawarcia małżeń­
stwa włącznie z zarobkami 
obojga stanowi ich wspólny 
majątek. Sąd udziela rozwo­
du w myśl Kodeksu — w wy­
padku zupełnego i trwałego 
rozkładu małżeństwa.

Kodeks Cywilny, zawiera­
jący ponad tysiąc artykułów, 
reguluje zagadnienie 'własno-

ochrony własności osobistej i 
interesu każdego obywatela w 
ustroju socjalistycznym.

Kodeks Postępowania Cywil­
nego utrwala i pogłębia zasa­
dy socjalistycznego procesu 
cywilnego, dążąc do jego 
uproszczenia i odformalizowa­
nia. -

Rozszerzona została lista za­
kładów wydzielonych, specja­
lizujących się w produkcji na 
eksport. Decyzją Rady Mini­
strów na liście tej znalazło się 
15 dalszych fabryk, przede 
wszystkim elektromaszyno­
wych.

Równocześnie Zakłady 
„HCP” w Poznaniu nabywają 
uprawnienia bezpośredniego 
eksportera i importera w dzie­
dzinie silników i niektórych 
urządzeń okrętowych, a zakła­
dy „Befama” i „Rafamet” — 
uprawnienia bezpośrednich 
eksporterów swych wyrobów.

ŁÓDŹ

Mimo, 
chodnim

że na Bałtyku za-
trwał w sobotę pierw

szy w tym roku sztorm, na 
połów wypłynęły liczne jed­
nostki rybackie. Pierwsze 
trawlery wyruszyły na Morze 
Północne i wody zachodniej 
Afryki. Przy nabrzeżach por­
tu szczecińskiego stało 45 stat­
ków.

KRAKÓW

Na budowie najważniejszej 
po Płocku inwestycji naszej
chemii .Tarnowa II
włączono do rozruchu pierw­
sze obiekty z całego kom­
pleksu wzniesionych tu wy- 
twórni i fabryk.

ści stosunki majątkowe.
Przywiązuje on dużą wagę do

Obniżenie kosztów, wzmoc­
nienie organizacyjne przedsię-
biorstw ma m. in. na celu
połączenie zakładów ozorkow

Tragedia w Gnieźnie
Tragiczny w 

dek zdarzył się 
wą w Gnieźnie. 
Wojciecha 5, w 
cewnika MPK

skutkach wypa- 
w noc sylwestro- 
W domu przy ul.
mieszkaniu pra- 
— Starosty w

czasie nieobecności dorosłych wy­
buchł z nie ustalonych dotąd 
przyczyn pożar. Ogień szybko o- 
garnął pokój, w którym spało 4 
dzieci. 5-letni Mieczysław Sta­
rosta zginął na miejscu, a jego 
dwaj bracia — 6-letni Krzysztof 
i 14-miesięczny Roman zmarli po 
przewiezieniu do szpitala. Ciężko 
poparzona została przebywająca 
z młodszymi dziećmi 14-letnia 
dziewczynka Stefania Nowaczyk, 
która zaalarmowała sąsiadów.

Przyjazd spieszącej do pożaru 
Straży został jednak opóźniony 
wskutek wypadku drogowego. Pod 
koła wozu pożarniczego dostały się 
bowiem dwie pielęgniarki, wra­
cające z dyżuru w szpitalu. Jedna 
z nich doznała lekkich obrażeń, 
druga — Teodora Szymankiewicz 
w stanie bardzo ciężkim została 
przewieziona do szpitala.

14-letnia Stefania Nowaczyk od-
zyskała wprawdzie szpitalu
przytomność ale stan jej (40 proc, 
oparzeń ciała) jest nadal b. groź­
by. PieięgniarKa Teodora Szy­
mankiewicz, ciężko ranna w wy­
padku samochodowym także od­
zyskała przytomność, jednak jej 
stan jest nadal ciężki. Przypusz­
czalnie trzeba będzie dokonać 
trepanacji czaszki. Lekarz,e czy­
nią wysiłki, aby uratować życie 
ofiar tragicznych wypadków.

Komisja bada przyczyny poża­
ru. (PAP)

spotkać się z 
USA.

W wywiadzie 
udzielonym

prezydentem

noworocznym 
dziennikowi

„Asahi” Sato oświadczył, że 
między Stanami Zjednoczony 
mi a Japonią istnieją trudne, 
nie rozwiązane problemy. Za­
liczył do nich sprawę wysp 
Okinawa odebranych Japonii, 
iak również zagadnienie sto­
sunków handlowych, niezgod­
nych z interesami tego kraju. 
W Waszyngtonie poruszy się 
również sprawę umowy w 
dziedzinie lotnictwa cywilne­
go. Chodzi bowiem o to, że 
władze amerykańskie nie po­
zwalają japońskim towarzy­
stwom lotniczym przedłużać 
linii lotniczych poza wybrze­
ża Oceanu Spokojnego. (PAP)

Turbozespół Adamowa 
na pełnych obrotach
Po parotygodniowym o-

kresie rozruchu, onegdaj roz­
począł pracę — całą mocą 120 
MW pierwszy blok energe­
tyczny Elektrowni Adamów. 
W ciągu doby -wytwarzać on 
będzie 2,5 min. kWh energii, 
tj. dwa razy więcej niż elek­
trownia poznańska. Przekaza­
nie bloku do pełnej eksploa­
tacji nastąpi wkrótce, po usu­
nięciu niewielkich usterek w 
urządzeniach automatycznego 
sterowania.

Warto przy okazji dodać, że 
montaż drugiego turbozespołu 
(także 120 MW) jest na ukoń­
czeniu. Trwają wstępne prace 
rozruchowe, rozpalono także 
kocioł parowy. Oczekuje się, 
że pierwsza energia elektrycz­
na popłynie z II bloku w 
kwietniu br. (zm)

Od 4 bm.—zmiany w gastronomu
Jak poinformowano przedstawiciela PAP, w związku 

z uchwałą podjętą ostatnio przez KERM — od 4 bm. 
wprowadzane są pewne zmiany dotyczące gastronomii.
Dla podniesienia ogóllnego 

poziomu produkcji i obsługi 
dokonuje się korekty systemu 
marż. Niskie marże, nie po­
krywające kosztów produkcji 
kuchennej były bowiem do­
tychczas często przyczyną jej 
ograniczania i nieodpowied­
niej jakości, a także wpływały 
na obniżanie ogólnego pozio­
mu lokali. Rezultaty odczuwa­
li — rzecz jasna — konsumen­
ci.

Na mocy uchwały KERM — 
w związku z podwyższeniem 
marż, w zakładach kategorii 
„S” i 4 wprowadza się 10 
proc, dodatek za obsługę kel­
nerską. W barach mlecznych 
nastapi niewielka — bo wy­
nosząca przeciętnie od kilku­
nastu do kilkudziesięciu gro-

biorstw i zakładów, ale i płac 
personelu. W gastronomu 
przeprowadzana jest bowiem 
regulacja płac, mająca na ce­
lu podwyższenie zarobków 
tych grup pracowników, od 
których najbardziej zależy 
jakość usług świadczonych 
konsumentom- Podwyżką płac 
objęte zostaną w pierwszej 
kolejności załogi zatrudnione 
w zakładach najlepiej pracu­
jących.

Porozumienie 
handlowe

ChRL Kuba
szy na daniu podwyżka
cen (z wyjątkiem cen podsta­
wowych napojów).

Decyzje te mają wpłynąć 
nie tylko na poprawę warun­
ków działalności przedsię-

W Pekinie podpisano poro­
zumienie chińsko-kubańskie o 
wymianie handlowej w latach 
1965—70 oraz szereg dokumen 
tów o warunkach wzajemnych 
dostaw towarów. (PAP)

skich 
skich 
jedno 
nazwie

oraz zakładów zgier-
im. Dąbrowskiego 

przedsiębiorstwo 
„Fresco”.

RZESZÓW’

w 
o

Zakłady w Nowej Dębie, 
zgodnie z wnioskiem wysunię­
tym w dyskusji przedzjazdo- 
wej, przystępują do koncen­
tracji produkcji silników moto

szczeblu 
program 
oprze si^ 
nych na 
zasadach.

zarządzania,

pierw- 
na tym 

której
i zakres działania 
na nowych, ustalo- 
IV Zjeździe Partii

Głoszą one postulat wzmoc­
nienia roli i samodzielności 
Zjednoczeń, a równocześnie — 
podniesienie rangi samorzą­
dów robotniczych przedsię­
biorstw. (PAP)
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Rozmowy 
piątek wieczorem prezy-

Zmiany w podziale 
administracyjnym
W podziale administracyj­

nym kraju wprowadzono od 
początku br. szereg drobnych 
korektur. Woj. białostockie 
wzbogaciło się o 2 nowe mia­
sta: Mońki i Dąbrowa Biało­
stocka. Gliwicom przybyło 16 
tys. mieszkańców wskutek

dent de Gaulle odbył krótką roz­
mowę z radzieckim ambasadorem 
w Paryżu Winogradowem, a na-
stępnie 
lenem.

Nowy

z ambasadorem USA Boh-

Strajki
rok zaczął się w Belgii

przyłączenia sąsiadującego
miasta Łabędy (obecnie Gli­
wice — duży ośrodek przemy­
słu i nauki — liczą ok. 160 tys. 
mieszkańców). Powierzchnia 
Łodzi powiększa się o 214 ha 
przez włączenie do miasta 
niektórych pobliskich obsza­
rów. Nastąpiła też m. in. ko- 
rektura granic powiatów Ja­
rosław i Leżajsk w woj. rze-

pod znakiem strajków. Od piątku 
w porcie w Antwerpii unierucho­
mione są statki. W prowincjach 
Namur i Hainaut strajkuje ob­
sługa autobusów. Z początkiem 
przyszłego tygodnia przystępują 
do strajku transportowcy Bruk­
seli i innych wielkich miast. Za­
powiedziany jest również strajk 
górników.

Tragedia
Tragicznie zakończył się Syl­

wester dla pewnej rodziny fran-
cuskiej mieści La Rochelle.

"ho zawiania zwlarząi lainueh

cyklowych. Silników do moto- I szowskim. (PAP)

W okresie zimy wszystkie zwierzęta trawożerne a także I ptaki 
znalazły się w trudnej sytuacji, zdobycie pokarmu staje sie nie­
kiedy niemożliwe. W związku z tym cała służba leśna przystą­
piła do dożywiania zwierzyny leśnej. Od fego bowiem jak 
mieszkańcy lasów (chodzi przede wszystkim o sarny, szaraki) 
przeżywają trudny okres zimy uzależniona jest ich ilość w roku 
następnym. Na zdjęciu: zawieszanie na drzewach tzw. doniczek 

z karmę dla ptaków, szczególnie dla sikorek.
CAF — fot. Morcz

Podczas gdy rodzice spędzali wie­
czór sylwestrowy z przyjaciółmi, 
ich pięcioro dzieci w wieku od 2 
do 7 lat udusiło się w swoich łóż­
kach. Przed wyjściem z domu 
rodzice nastawili piec automaty­
czny na największe spalanie, bo 
na dworze było bardzo zimno. 
Pokój był szczelnie zamknięty i
w efekcie doszło 
doboru tlenu, że 
siły.

Handel
Senator Thomas 

ta z Connecticut,

do takiego nie- 
dzieci się udu-

bronią
Dodd, demokra- 
zamierza ponow

nie przedstawić w Kongresie pro­
jekt ustawy, zmierzającej do ogra 
niczenia handlu bronią w Stanach 
Zjednoczonych.

Dodd proponuje zacząć od ogra-
niczenia
broni 
wym.

Żąda

za
wysyłkowej sprzedaży 

zamówieniem poczto-

on również wyjaśnienia,
dlaczego ustawodawstwo federal­
ne nie stawia przeszkód w naby­
waniu broni ciężkiej, takiej jak 
np. działo przeciwczołgowe, z któ 
rego banda nastolatków ostrzela­
ła niedawno budynek w stanie 
New Jersey.

Trzęsienie ziemi
1 bm. dało się odczuć silne trzę­

sienie ziemi w mieście algierskim 
Msila położonym na południowy 
wschód od Konstantyny. Pierwsze 
wstrząsy sejsmiczne wystąpiły o 
godzinie 17.30, a następne o 21.45 
i 2.00 nad ranem. Ofiarą trzęsie­
nia ziemi padł jeden zabity i 28 
rannych. Cała dzielnica miasta zo­
stała zniszczona.

Rok 
kiego 
ważną

Rekord
1964 był dla Kanału Sues- 
rokiem rekordowym. Tą 
drogą morską przeszło bo-

wiem w tym roku 20079 statków, 
tj. o blisko tysiąc więcej niż w 
roku 1963.

Manewry w NKF
W najbliższy 

poczynają się 
..Deeds Alone” 
mieć jedne z

poniedziałek roz- 
pod kryptonimem 
na południu Nie- 

największycb ma-
newrów wojskowych zorganizowa­
nych w ostatnich latach. W ma­
newrach weźmie udział 7.500 pojaz 
dów — czołgów, samochodów pan 
cernych, pojazdów artyleryjskich 
i samochodów terenowych.



Życzenia Johnsona 
dla narodów ZSRR
Prezydent Johnson przeka­

zał w środę na ręcę przewod­
niczącego Rady Najwyższej 
ZSRR A. Mikojana i premiera 
A. Kosygina życzenia nowo­
roczne dla nich osobiście i dla 
narodów radzieckich. Wyraził 
w nich nadzieje, że rok 1965 
przyniesie dalsze postępy na 
drodze do rozbrojenia i kon­
troli broni jądrowej, co uczyni 
świat bezpieczniejszym i 
szczęśliwym dla wszystkich 
narodów.

Naszym najpilniejszym za­
daniem pozostaje umocnienie 
pokoju światowego — pisze 
prezydent Johnson — za co 
wielka odpowiedzialność ciąży 
na rządach amerykańskim i 
radzieckim. Szczególnie palącą 
sprawą jest kontrola zbrojeń 
jądrowych. Naród i rząd ame­
rykański nie będą szczędziły 
wysiłków, aby tego dopiąć. 
Mam nadzieję, że w niedale­
kiej przyszłości zdołamy o- 
siągnąć konkretne porozumie­
nia w tej dziedzinie.

Prezydent Johnson stwier­
dził także, że Związek Radziec 
ki i USA mogą i powinny dą­
żyć w kierunku wstrzymania 
rozprzestrzeniania się broni ją­
drowej i wprowadzenia zaka­
zu prób z tą bronią obowiązu­
jącego wszystkie państwa.

PAP

Dzisiejszy serwis informacyjny 
opracował Mirosław Idziorek.

_ostatnie dni
WARTHESAU
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W ten sposób wybroniony zostaje co prawda Guderian. Po- 
przebana jednak sprawa natychmiasłowepo skierowania na front 
wschodni większych posiłków. Hitler stanowczo sprzeciwia się 
także przyjęciu koncepcji Reinhardta oraz Harpepo w sprawie 
skrócenia linii frontu... „Moi penerałowie — kwituje zjadliwa 
uwapę przedstawiony przez Guderiana plan „Schliłtenfahrł" — 
przez słowo „operować" rozumieją zawsze tylko wycofywanie się 
na najbliższa tyłowa pozycję..."

I jak pdyby chcąc wyłączyć z ram tej popardliwej opinii o qe- 
nerałach swepo szefa sztabu, zarazem zaś uspokoić jepo sumienie, 
dodaje: „Przecież front wschodni jeszcze nipdy nie miał tyle 
odwodów, co obecnie. To pańska zasłupa. Dziękuję panu za to!" 
Zrezypnowany Guderian zdobywa się już tylko na pesymistycz­
ne, brzmięce jak asekuracja stwierdzenie: „Front wschodni jest 
jak domek z kart. Jeśli w jakimkolwiek miejscu zostanie naruszo­
ny, zawali się cały. Przecież odwody w sile dwunastu i pół dy­
wizji przy tej olbrzymiej rozciapłości frontu, to o wiele za mało!" 
Czym — o ironio losu — wywołuje niespodziewany, najmniej 
pożądany efekt: interwencję Hitlera w sprawy dyslokacji wojsk 
poszczepólnych zprupowań. Tak więc ostatecznie Hitler przeko­
nany jakoby „wyczerpana, poniaca resztkami sił Armia Radziec­
ka" nie zdolna była do skutecznych działań przełamujących prze­
ciwko należycie obsadzonej nadwiślańskiej rubieży niemieckiepo 
systemu obronnepo, wydaje rozkaz: w razie ataku radzieckiepo, 
wszystkie jednostki odwodowe dywizji pierwszepo rzutu, maja 
natychmiast zajęć pozycję wyjściowa do kontrataku w bezpośred­
nim pobliżu czołowej rubieży obrony—

*
12 stycznia o podzinie piątej nad ranem artyleria radziecka roz­

poczyna ostrzeliwać przednie linie niemieckich umocnień, ryqlu- 
jąc przyczółek baranowski. Jeden spośród świeżo przybyłych 
z frontu zachodniepo leutnantów, zrelacjonuje później swe pierw­
sze wrażenia: „I c h opień jest mniej koncentryczny niż sobie to 
wyobrażałem". Po piętnastu minutach nawała urywa się. Jedno­
cześnie żołnierze niemieccy, zajmujący stanowiska w pierwszej 
transzeji, dosłrzepaja w rozbłyskach wystrzeliwanych przez siebie 
rakiet oświetlających, cienie posuwających się przez przedpola 
--------------------------------------------------18------------------------------------------------------  

piechurów radzieckich. Otwierają w ich stronę pęsły opień broni 
maszynowej. Rozpala się klasyczna walka nocna. Tym trudniejsza, 
tym bardziej obfitująca w dramatyczne, pełne zaskoczenia mo­
menty starć wręcz, że toczona w coraz bardziej pęsłniejęcej mple. 
Ale kiedy po kilkudziesięciu minutach zaalarmowane dowództwo 
niemieckie sumuje treść sprawnie na opół napływających mel­
dunków, dochodzi do przekonania: wbrew ostrzeżeniom, iż 
wkrótce ma się rozpocząć peneralna ofensywa Rosjan, ten nocny 
atak przeprowadzony został co prawda na szerokim, prawie trzy­
dziestokilometrowym froncie, jednak stosunkowo słabymi siłami. 
Tylko też na niektórych odcinkach piechocie radzieckiej udało się 
opanować bojowe zabezpieczenie pierwszej transzeji oraz prze­
łamać do drupiej. Nie stwierdzono czołpów... Jak najszybciej po­
winien nastąpić kontratak.

Przypołowuje po, a potem wspiera, opień całej skoncentrowa­
nej wokół przyczółka artylerii niemieckiej. Mają w nim wziąć 
udział, obok wyrzuconych z pierwszej transzeji pododdziałów, od­
wody dywizyjne, które na skutek osobisłepo rozkazu Hitlera sta­
cjonują w bezpośrednim sąsiedztwie pierwszych linii umocnień. 
Jest już jasno, ale pęsła mpła nadal utrudnia obserwacje pola 
walki. Matowo rozżarzają się w niej karminowe błyski rakiet. 
Natychmiast też, za przesuwającą się powoli na wschód szaro­
burą ścianą osłony opnia arłyleryjskiepo, rusza szeroką ława oe- 
sta sieć tyraliery prenadierów. Choć wita ja rzęsisty opień pie­
choty radzieckiej, w wielu miejscach, zwłaszcza łam pdzie wspie­
rają ją czołpi, dociera do utraconych przed kilku podzinami 
pozycji. Walka staje się coraz bardziej zacięła. „Rosjanie sfawiaja 
desperacki opór...". „Niezbędne wsparcie czołpów..." Mimo ła- 
kiepo tenoru większości meldunków dowódców nacierających 
pododdziałów, w sztabie 4 armii pancernej, już na krótko przed 
podziną ósmą, ocenia się bilans dotychczasowych walk jako nad­
spodziewanie pomyślny. Zwłaszcza, że o 8.10 wkroczą do akcji 
także odwody. Tak więc dzisiejszy, wydawany w podzinach po­
południowych komunikat dzienny Kwatery Głównej Fuehrera, 
będzie mópł rozpoczynać się triumfalnym stwierdzeniem:

(cdn.)

Nowy Rocznik Statystyczny — 1964

♦ Jak długo budujemy domy?
♦ Budżet rodzinny
❖ Który przemysł daje największą produkcję?

ne czasu buduje się w Polsce przeciętny budynek mie­
szkalny w mieście? 17 miesięcy. Dla porównania: w roku 
1960 — 19 miesięcy. Najczęstszy „cykl produkcyjny” trwa od 
13 do 18 miesięcy. 6 proc, budynków (cały czas mowa o bu­
downictwie uspołecznionym) powstaje w czasie krótszym od 
6 miesięcy, 13 proc, buduje się przeszło dwa lata. Przy czym 
— dodajmy — długość cyklu budowy wcale nie jest ściśle 
uzależniona od wielkości budynku.

Dane przytoczone powyżej 
to przykład ciekawych infor­
macji, jakie można znaleźć w 
nowym (dużym) Roczniku Sta­
tystycznym 1964, który obec­
nie wyszedł spod pras war-

Indonezja 
występuje z ONZ?

Agencje zachodnie, m. in. 
Agencja Associated Press 
podały, że wiceprzewodni­
czący delegacji indonezyj­
skiej w ONZ oświadczył, iż 
jego kraj powiadomił władze 
ONZ o postanowieniu wyco­
fania się z tej organizacji. 
Bezpośrednim powodem wy­
stąpienia Indonezji z ONZ 
ma być wybranie Malajzji 
do Rady Bezpieczeństwa.

Natomiast rzecznik ONZ 
oświadczył dziennikarzom, że 
nic nie wie o decyzji indo­
nezyjskiej. (PAP) 

szawskiej drukarni im. Re­
wolucji Październikowej.

Rocznik obecny zawiera wię 
cej informacji niż poprzedni. 
Został wzbogacony m. in. o 
ostateczne wyniki pełnego o- 
pracowania spisu powszech­
nego dotyczące liczby ludno­
ści i jej struktury społeczno- 
zawodowej oraz indywidual­
nych gospodarstw rolnych. 
Więcej danych zamieszczono 
również w dziale „środki 
trwałe” ilustrującym majątek 
narodowy. Nowe wiadomości 
można także znaleźć m. in. w 
dziale mówiącym o dochodzie 
narodowym, budownictwie, 
gospodarce komunalnej i mie­
szkaniowej. Znacznie rozsze­
rzone informacje dotyczące 
leśnictwa zamieszczone są w 
osobnym dziale. Wzbogacony 
także został „Przegląd mię­
dzynarodowy” dający porów­
nanie naszej gospodarki, o- 
światy, kultury, gospodarki 
mieszkaniowej itp. z gospodar 
ką Europy i świata.

Dla przykładu — kilka da­
nych z nowego rocznika doty­
czących różnych dziedzin na­
szego życia. I tak np. przecięt­
na płaca miesięczna w gospo­
darce państwowej (poza rol­
nictwem i leśnictwem) w ro­
ku 1963 wyniosła 1921 zł; (pięć 
lat temu w rokd 1958 wy­
nosiła 156 zł). Na wsi, w gos­
podarstwach indywidualnych 
prowadzących rachunkowość 
rolną ocenia się wartość spo­
życia na jednego członka ro­
dziny na 7783 zł rocznie. Prze 
ciętne roczne rozchody pra­
cowników gospodarki uspołe­
cznionej w mieście (poza rol­
nictwem i leśnictwem) ocenia 
się — według badań budże­
tów rodzinnych w roku 1963 
przeciętnie na 12.729 zł rocz­
nie na 1 osobę (w rodzinach 
pracowników fizycznych 11.548 
zł, umysłowych 14.856 zł).

W roku 1963 handel detalicz 
ny sprzedał nam towarów za 
przeszło 288 mld. zł (jest to — 
licząc na jednego mieszkańca 
— dwukrotnie więcej niż w 
roku 1950). Samej tylko żyw­
ności uspołecznione sklepy 
sprzedały — a my zjedliśmy 
— za przeszło 124 mld. zł.

A propos żywność. Zebrali­
śmy w 1963 r. 14.500 tys. ton 
czterech zbóż. Zbiory wzrosły 
w okresie 1953—63 z 12,7 q na 
ha do 17,2 q na ha. Niemniej 
w produkcji zbóż na jednego 
mieszkańca jesteśmy jeszcze w 
tyle za wieloma krajami Eu­

ropy — nie mówiąc o tak bo­
gatych w tradycję rolną i kul­
turę krajach jak np. Dania. 
Wyprzedzamy natomiast NRD 
i Czechosłowację (wśród kra­
jów RWPG), a także takie 
kraje jak Anglię, Włochy, 
NRF czy Szwecję.

I na koniec mała zagadka: 
który z przemysłów daje naj­
większą produkcję? Najpowaź 
niejszą produkcję — jeśli idzie 
o „wartość przerobu” — ma 
przemysł spożywczy: daje on 
21 procent całości! (API)

Walki w Południowym 
Wietnamie

Według doniesień agencji 
zachodnich, wokół Binh Gia 
w południowym Wietnamie 
nadal trwają walki. Na po­
moc walczącym tam wojskom 
rząd południowowietnamski 
wysłał dwa nowe bataliony, 
liczące ponad 1000 ludzi.

Straty wojsk rządowych na 
tym terenie ocenia się już (wg. 
agencji AP) na 400, a amery­
kańskich na 16 żołnierzy.

PAP

Film polski w 1964 r.
W roku 1964 na ekrany na­

szych kin weszło 25 polskich 
filmów fabularnych i 400 krót 
kometrażowych. Po raz pierw 
szy kinematografia przekaza­
ła TV 20 filmów, wykonanych 
specjalnie dla małego ekranu.

Większość spośród filmów 
fabularnych, bo aż 17 porusza 
tematykę współczesną. Akcja 
6 rozgrywa się w okresie o- 
statniej wojny. Większość fil­
mów poruszała tematykę spo­
łeczną, bądź psychologiczną, a

„Po wodzie**
Na Kielecczyźnie nastąpiło 

gwałtowne ocieplenie. W Kiel­
cach i w okolicy termometry 
wskazywały w dniu 1 stycznia 
rano plus 5 stopni. Śnieg ginie 
w oczach. Na ulicach kałuże 
wody.

Takiego Nowego Roku 
dawno już nie pamiętają 
mieszkańcy Wybrzeża Kosza­
lińskiego. Nie ma już śladu po 
obfitych opadach śnieżnych w 
poprzednich dniach. Pogoda 
zupełnie nie zimowa, o godz. 
7 rano temperatura wynosiła 
w Koszalinie ok. 5 stopni po­
wyżej zera.

Tylko nad morzem, zerwał 
się ostry wiatr. (PAP)

A. Kosygin o stosunkach 
radziecko-japońskich 

| Wywiad dla dziennika „Asabi” 

„Istnieją podstawy do przypuszczenia, że rok 1965 będzie 
rokiem dalszej poprawy stosunków między naszymi kraja­
mi — oświadczył Aleksiej Kosygin 
nia redaktora naczelnego dziennika 
I. Sudzukawy.
Narody Związku Radziec­

kiego i Japonii zbliża przede 
wszystkim wspólne dążenie do 
utrzymania i utrwalenia po­
koju. Niechaj również w no­
wym roku umacnia się przy­
jaźń między narodami radziec 
kim i japońskim, między na­
rodami całego świata.

Związek Radziecki będzie 
również nadal prowadził poli­
tykę pokojowego współistnie­
nia, aktywną politykę pokoju 
i rozładowania napięcia mię­
dzynarodowego. Nasze sym­
patie są po stronie narodów 
walczących przeciwko siłom 
imperializmu i wojny.

Kosygin wzywał do wspól­
nych wystąpień Związku Ra­
dzieckiego, Japonii i innych 
krajów zainteresowanych na 
rzecz powszechnego i całko­
witego rozbrojenia, zakazu 
broni atomowej, przeciwko 
obcej ingerencji w sprawy 
wewnętrzne innych krajów. 
Miałoby to doniosłe znaczenie 
dla uzdrowienia sytuacji mię­
dzynarodowej i zmusiłoby do 
zastanowienia się tych ludzi, 
którzy prowadzą inną polity­
kę.

wśród 12 pozycji rozrywko­
wych było 9 komedii, 2 sen­
sacyjne i 1 kostiumowa.

Przy ogólnie zmniejszającej 
się frekwencji w kinach, nie­
wątpliwie pozytywnym zja­
wiskiem był wzrost liczby wi 
dzów na filmach polskich. W 
ciągu pierwszych trzech kwar 
tałów 1964 r. filmy produkcji 
rodzimej, obejrzało w kinach 
całego kraju 30,8 min osób. 
Dla porównania: przez cały 
1963 r. — 29,4 min, a w ciągu 
1962 r. — 32,6 min.

A oto tegoroczne bestselle­
ry: film oświęcimski Wandy 
Jakubowskiej „Koniec nasze­
go świata” miał w ciągu 6 
miesięcy 1.238 tys. widzów. 
„Gdzie jest generał” w ciągu 
9 miesięcy — 1.780 tys., „Żo- 

#na dla Australijczyka” w cią­
gu 4 miesięcy — 1.237 tys.

Wiele 'filmów dokumental­
nych i oświatowych obrazowa 
ło dorobek 20-lecią PRL. Był 
to m. in. cykl telewizyjny 
„Chwila wspomnień” intere­
sująca pozycja o polsko-ra­
dzieckim braterstwie broni — 
„20 lat później”, bilans 20-le- 
cia naszego sportu „Przeżyj- 
my to jeszcze raz”.

Wśród 20 filmów animowa­
nych poważną część stanowi­
ły filmy dla telewizji. (PAP)

odpowiadając na pyta- 
japońskiego „Asahi”,

Stwierdziwszy, że w ostat­
nim okresie stosunki między 
ZSRR a Japonią uległy po­
prawie, Kosygin powiedział: 
pogłębia się, aczkolwiek nie­
zbyt szybko, wzajemne zrozu­
mienie.

Istnieją nader pomyślne wa 
runki w dziedzinie współpra­
cy gospodarczej między ZSRR 
a Japonią — kontynuował 
Kosygin — trzeba tylko umieć 
wykorzystać te możliwości.

Otwartość przykra 
dla Bonn

Korespondent PAP, red. J, 
Roszkowiski pisze z Bonn: 
Oświadczenie rządu amery­
kańskiego, iż Stany Zjedno­
czone nie są gotowe do roz­
poczynania rozmów ze Związ­
kiem Radzieckim na temat 
Niemiec, dopóki zachodnie mo 
carstwa oraz sama NRF nie 
wypracują wspólnej polityki 
na tym polu, z uwzględnię - 
niem zagadnień granic oraz 
bezpieczeństwa europejskiego 
— zaskoczyło tu wyraźnie 
wszystkich. Takiej otwartości, 
bardzo przykrej dla Bonn, nie 
oczekiwano. Stanowisko rzą­
du USA interpretowane jest 
w stolicy NRF przez wszyst­
kich w sposób jednoznaczny: 
Stany Zjednoczone nie udzie­
lają poparcia planom boń- 
skim, które zmierzały do po­
budzenia w 1965 r. „inicjaty­
wy mocarstw zachodnich w 
sprawie niemieckiej”.

Zachodnioberlińska „Bild 
Zeitung” w siwym komenta­
rzu stwierdza, iż może dojść 
do poważnych rozbieżności 
między Bonn i Waszyngto­
nem. Dziennik ten przytacza 
głosy prasy angielskiej na ten 
temat i stwierdza, że „w za­
sadzie rząd angielski przyłą­
czył się do poglądu amery­
kańskiego w kwestii niemiec­
kiej”. (PAP)

Wielkopolanie wśród 
„Polaków 1964“

Tradycyjnym już zwyczajem 
pierwszego dnia nowego roku 
telewizja przedstawiła 10 Po­
laków roku 1964.

Wśród kandydatów do tytu­
łu Polaka—1964 znajduje się 
dwóch Wielkopolan: Włady­
sław Siodolski — sołtys ze 
wsi Laski (woj. poznańskie) 
i dyrektor Zakładów Napra­
wy Samochodów z Poznania — 
Stanisław Mytko.

Telewidzowie w całym kraju 
wypowiedzą się w najbliższym 
czasie listownie, kto z wybra­
nej dziesiątki uznany zostanie 
najpopularniejszym Polakiem 
roku 1964. (PAP)

J
eden z uczestników dyskusji so­
borowej, ks. G. Mahoń, generał 
angielskiego zgromadzenia mi­
syjnego z siedzibą w Mili Hill, 

zwrócił uwagę na charakterystyczną 
zbieżność dwóch wykluczających się 
wydarzeń. Dwa lata przed zebraniem 
się I Soboru Watykańskiego — mówił 
ks. Mahoń — Karol Marks napisał 
„Kapitał”. Ale Sobór Watykański I nie 
zajął się problemem nędzy mas prole­
tariackich, nie dał żadnych konkret­
nych wskazówek dla urzeczywistnienia 
sprawiedliwości społecznej.' Sobór u- 
chwalił natomiast dogmat o nieomyl­
ności papieża. „Trudno było oczekiwać 
— mówił ks. Mahoń — by klasa robot­
nicza podniosła oczy znad Swej nędzy 
i ucieszyła się z ogłoszenia prawdy o 
nieomylności papieża”.

Dopiero od niedawna niektórzy lu­
dzie w Kościele zdają sobie powoli 
sprawę z paradoksów zawartych w sto­
sunku Kościoła do rzeczywistości na 
świecie. Ale wówczas, przed prawie stu 
laty, dostojnicy kościelni kierowali się 
innymi kryteriami, innym sposobem 
myślenia. Właśnie w dogmacie o nie­
omylności i prymacie biskupa rzym­
skiego widzieli środek zaradczy dla 
sprostania burzliwym czasom, których 
nadejście zapowiadały: z jednej strony 
— burzliwy rozrost przemysłu połączo­
ny ze wzrostem proletariatu, z drugiej 
zaś — program jego wyzwolenia, który 
w „Kapitale” został wówczas sprecy­
zowany. Sądzono, że Kościołowi trzeba 
jedynie silnej centralnej władzy, su­
rowej dyscypliny, przestrzegania hie­
rarchicznych zasad rządów, by zapew­
nić powodzenie w powstrzymaniu pro­
cesów laicyzacji, których pierwsze 
oznaki wystąpiły już wówczas.

A jednak prymat
Dogmat o nieomylności wszedł do 

praktyki działalności Kościoła, przeni­
kając do wszystkich jej przejawów. 
Każdy z kolejnych papieży dążył do 
umocnienia swej pozycji.

Przyszedł czas Soboru — tej wielkiej 
debaty Kościoła nad samym sobą, nad 
własnym stosunkiem do świata.

Nic więc dziwnego, że na II i III se­
sji Soboru trwała dyskusja o charak­
terze władzy w Kościele. Rzecznicy je­
go odnowy pragnęli demokratyzacji w 
życiu kościelnym. Zaproponowali for­
mułę uzasadnianą tąkże motywami teo­
logicznymi o kolegialnym charakterze 
władzy. Dążyli też do pełnego wpro­
wadzenia i przestrzegania autonomii 
poszczególnych biskupów w zarządza­
niu diecezjami.' i

Do takich postanowień zachęcały 
także w niemałym stopniu idee ekume­
nizmu. Prymat papieski, akcentowanie 
nieomylności biskupa Rzymu z pew­
nością nie zbliży Kościołów protestanc­
kich i prawosławnych do dialogu z 
Rzymem, gdyż instytucja prymatu jest 
o)?ca ich naturze.

Dyskusja o kolegialności wywołała oczy­
wiście ostre spory w auli soborowej. Czoło­
wi reprezentanci reform, kardynałowie Sue- 
nens, Alfrink, Koenig, Frings i inni sta­
nowczo pragnęli, aby przygotowywana i 
dyskutowana konstytucja „O Kościele” za­
wierała stwierdzenie o kolegialnym charak­
terze władzy. Wielu z nich widziało w per­
spektywie przemianę instytucji papiestwa 
na kolegialne ciało, wybieralne i kierujące 
wspólnie z papieżem sprawami Kościoła. Z 
takim projektem otwarcie wystąpił np. ar­
cybiskup brazylijski Helder Camara, jeden 
z głównych rzeczników reform w Kościele,

(a także — reform społecznych w swoim 
kraju), Helder Camara widzi w przyszłości 
potrzebę utworzenia przy papieżu senatu 
złożonego z kardynałów, patriarchów i bi­
skupów, wybieranych przez konferencje 
episkopatów. Senat miałby wybierać papie­
ża, współpracować z nim w zwroływaniu 
nowych soborów i wypowiadać się na te­
mat dokumentów papieskich. Raz na rok 
powinna być zwoływana rada wykonawcza 
wybierana przez papieża spośród członków 
senatu.

Zasada kolegialności miała i ma na­
dal licznych przeciwników.

Ostatecznie ogłoszona konstytucja 
„O Kościele” zawiera sformułowanie 
głoszące, że „kolegium biskupie posia­
da pełnię władzy nad Kościołem po­
wszechnym, ale” — i tu jedno z wie­
lu podobnych zastrzeżeń — „nie może 
jej wykonywać niezależnie od papieża, 
którego nieprzemijająca zwierzchność 
zarówno nad pasterzami jak i nad wier 
nymi pozostaje nienaruszona. Papież... 
posiada najwyższą władzę, którą może 
sprawować bez żadnych ograniczeń”.

By jednak nie było nieporozumień, 
czy niejasności, pod naciskiem sił kon­
serwatywnych w ostatniej chwili przed 
głosowaniem wprowadzone tzw. notę 
eksplikacyjną, traktowaną łącznie z 
odpowiednim rozdziałem, a jeszcze raz 
przypominającą wiążące i nie podlega­
jące dyskusji: prymat papieża i jego 
nieomylność.

Jeden z najwybitniejszych współ­
czesnych teologów Holender O. Schihe- 
bceckx oświadczył, że problem kole­
gialności papieża czeka nadal na roz­
strzygnięcie.

WŁODZIMIERZ WANAT



Pracownicy poszukiwani

— ZAOPATRZENIOWCA,
— MASZYNISTKĘ, 
— TELETYPISTKĘ, 
— SEKRETARKĘ, 
zatrudni zaraz POZNAŃSKIE WYDAWNI­
CTWO PRASOWE RSW „PRASA” W POZNA­
NIU. Zgłoszenia: pokój 18, od godz. 9. K2
Przyjmiemy do pracy zaraz:

PRACOWNIKA UMYSŁOWEGO na stano­
wisko kierownika składu dystrybucyjnego 
nr 21 w Rejowcu Poznańskim oddalonym 
o ca 40 km od Poznania.

Wymagane jest posiadanie wyższego wykształ­
cenia technicznego lub ekonomicznego wzgl. 
średniego z długoletnią praktyką na kierowni­
czych stanowiskach. Wynagrodzenie według 
obowiązującego taryfikatora. Jednocześnie 
kandydat może otrzymać domek jednorodzin­
ny (3 pokoje i kuchnia wraz z łazienką). Zgło­
szenia prosimy kierować do Działu Kadr 
i Szkolenia POZNAŃSKIEGO PRZEDSIĘ­
BIORSTWA OBROTU PRODUKTAMI NAF­
TOWYMI „CPN” POZNAN, ul. 27 Grudnia 15, 
I piętro, pokój 10. K8545
TECHNOLOGA z wyższym lub średnim wy­
kształceniem technicznym i praktyka zatrudni 
natychmiast ZAKŁAD KONSTRUKCYJNO- 
TECHNOLOGICZNY PIMR W POZNANIU, 
Starołęcka 31. K8415
ZAKŁAD DOSKONALENIA ZAWODOWEGO 
W POZNANIU, przyjmie:

INŻYNIERÓW względnie TECHNIKÓW- 
MECHANIKÓW na stanowisko kierownika 
produkcji.

Wymagana kilkuletnia praktyka warsztatowa. 
Zgłoszenia przyjmuje: Referat Kadr, Poznań, 
ul Kościuszki 57. K8474

ZAKŁAD DOSKONALENIA ZAWODOWEGO 
POZNAN, ul ica Kościuszki nr 57 

telefon 518-35

ZAOCZNE (KONSULTACYJNE) KKY
♦ przemysłowe i rzemieślnicze przygotowu­

jące do egzaminów kwalifikacyjnych (na 
robotnika wykwalifikowanego, czeladnika 
i mistrza) we wszystkich zawodach,

♦ kierowców - mechaników samochodowych, 
♦ kreśleń technicznych.

Konsultacje odbywają się w Poznaniu dwa razy 
w miesiącu w niedzielę. Pierwsze konsultacje 
odbędą się o godzinie 8 w następujących ter­
minach:

10. I.

24. I.

1965

1965
1965

— dla elektryków, murarzy, pie­
karzy, wędliniarzy;

— dla metalowców i stolarzy
•— dla pozostałych zawodów.

Informacji udziela sekretariat Zakładu.
__________________________ K8524

1OGŁOSZENIA DBOBNĘ
Pomoc domowa dochodzą­
ca do lekarza potrzebna. 
Siemiradzkiego 3 m. 3.

______ ________ 39981 g
Ogrodnik potrzebny za­
raz. Warunki dobre. Leon 
Celler (Luboń 3) Żabiko­
wo. 40 009g
Pomoc domową z opieką 
nad dzieckiem przyjmę 
zaraz. Chłapowskiego 6 
m. 9, po godz. 16. 40059g

Telewizor „Klejnot” — 
sprzedam. Telefon 641-21. 

39841g
Sprzedam okazyjnie for­
tepian „Steinwey”. Mazo­
wiecka 56 m. 1. 39842g
Kurki i kogutki karło­
wate sprzedam. Zgłosze­
nia: tel. 583-754. 398 47g

Okręgowe Przedsiębiorstwo Handlu Opałem
że dla mieszkańców DĘBCA (zasięg Frez. DRN — Wilda)

otwarte b^dB^ie nowe

Dzielnicowe Biuro Opałowe przy ulicy Dzierżyńskiego 271
Kartoteki odbiorców zamieszkujących rejon Dębca, dotychczas znajdujące się w DBO 
przy ulicy S. Engla 10, będą przeniesione do nowego Biura.
Dzielnicowe Biuro Opałowe nr 22 będzie przeniesione z ulicy Kołobrzeskiej nr 1 
na ulicę Świerczewskiego 116. Kartoteki ulic Grunwaldzkiej i położonych po jej 
prawej stronie ulic, to jest między ulicami Szylinga a Bułgarską, będą przeniesione 
z ul. Niecałej 14 na ul. Świerczewskiego 116.
Kartoteki ulic położonych po lewej stronie Grunwaldzkiej, to jest między ulicami 
Matejki, Grochowską i Strzechą — przenosi się z ul. Niecałej 14 na ul. S. Engla 10. 
Mieszkańcy Jeżyc — ul. Dąbrowskiego od nr 80 i powyżej oraz ulic przyległych 
zamawiać będą opał przy ul. Świerczewskiego 116.
Wszystkie zmiany obowiązują od dnia 4 stycznia 1965 r.
Szczegółowy wykaz ulic wywieszony będzie w poszczególnych biurach opałowych.

K8537

UWAGA! UWAGA!

ZAKŁAD DOSKONALENIA ZAWODOWEGO 
W POZNANIU zatrudni:

KIEROWNIKA do Warsztatu Szkoleniowo- 
Produkcyjnego we Wronkach (branża me­
talowa).

Wymagane wykształcenie wyższe i odpowied­
nia praktyka, względnie wykształcenie śred­
nie i długoletnia praktyka.
Zgłoszenia przyjmuje: Ośrodek Szkolenia War­
sztatowego ZDZ w Poznaniu, ul. Kościuszki 57.

K6472

Potrzebna młoda opiekun­
ka dla 2-letniej dziew­
czynki na 5 godzin dzien­
nie. Wroniecka 5, II pię­
tro wyłącznie od godz. 
15. 40057?

Szkockiego owczarka 9- 
miesięcznego sprzedam. 
Skrzypczak, Grunwaldz­
ka 62. 39850g

Praca
Potrzebna pomoc domowa 
na stałe. Dobre warunki. 
Wielka 17 m. 14. 39684?
Gosposia samodzielna po­
trzebna. Warunki dobre. 
Ogrodnictwo Rymsza Lu­
boń - Żabikowo k. Pozna­
nia, Czerwonej Armii 66.

39858g
Malowanie krawatów po­
wierzę fachowcowi. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 39924g.
Dozorca dochodzący po­
szukiwany na ul, Rataj­
czaka. Zgłoszenia: Szamo­
tulska 87 m. .1. narożnik 
Dąbrowskiego. 39971 g

Małżeństwo lekarskie 
przyjmie pomoc do 
dziecka. Poznań, Szama­
rzewskiego 89 m. 4. 
_____________________  40055? 
Gosposię lub pomoc do­
mową przyjmę, może być 
z prowincji. Adres: Ba­
naszak, Wybickiego 12 m. 
5.___________________ 39984g
Zakład instalacyjny przyj­
mie pracowników do wy­
konywania robót izola­
cyjnych. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 40004g.
Gosposia lub samodziel­
na pomoc domowa po­
trzebna na stałe d© ma-, 
łej rodziny lekarza. Zgło­
szenia: Libelta 27, Insty­
tut. 40003g

Dnia 1 stycznia 1965 r. zasnął w Bogu, mój 
najukochańszy mąż i dziadek, przeżywszy iat 75, 
śp.

Walenty Poprawa
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 4 bm., 

o godzinie 10.30 z kaplicy cmentarnej Bożego 
Ciała, przy ul. Bluszczowej.

O ciężkiej stracie zawiadamiają
ŻONA Z WNUCZKĄ I RODZINA

Poznań, ul. Kosińskiego 11. 40045g———
Dnia 31 grudnia 1964 r. zasnęła w Bogu, po 

ciężkich cierpieniach, nasza najdroższa siostra, 
ciocia, szwagierka i kuzynka, śp.

Zofia Zychowicz
z domu NOWICKA

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 4 bm„ 
o godzinie 14.15 z kaplicy cmentarnej na Ju- 
nikowie.

O tym zawiadamia stroskana
RODZINA

___ 40039g

W dniu 1 stycznia 1965 r. zmarła po długiej 
chorobie ceniona i oddana pracy zawodowej 
nasza dobra Koleżanka

Anna Krause-Brandowska
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 4 bm., 

o godzinie 15 w Kościanie.

Pracownicy
Rada Zakładowa Dyrekcja P. O. P.

NARODOWEGO BANKU POLSKIEGO 
IV ODDZIAŁU MIEJSKIEGO 

W POZNANIU
_____________ K5

Dnia 1 stycznia 1965 r. opatrzony Sakramen­
tami św., odszedł od nas bezpowrotnie mój 
ukochany mąż, ojciec, najlepszy brat, wuj, 
szwagier, przeżywszy lat 62, śp.

Walenty Konieczny
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 4 bm., 

o godzinie 15 na cmentarzu przy ul. Blusz­
czowej.

W smutku pogrążone
ŻONA, CÓRKA I RODZINA 

_____  40053g

0 O Z N A N

Grunwaldzka 13

Fryzjer męski potrzebny 
zaraz, posada stała. Dzier
żyńskiego 251. 39814g
Szewc potrzebny praca 
stała. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
39824g.

Dwa łóżka — złota brzo­
za z materacami sprze­
dam. Chociszewskiego 28 
m. 3. 39851g
Siatkę parkanową na 
klatki i sita polecam.
Czerwonej Armii 23.

39857g

Sprzedam „Volkswagen” 
1200 eksport Limousin, po 
46.000 km przebiegu. Ts-

Tańców szybko uczę. Po­
znań, Mickiewicza 27 m. 7. 

39553g
Uczę gry na akordeonie 
młodzież oraz dzieci w 
wieku przedszkolnym, tak
że w d om u 
ferty Biuro 
Grunwaldzka 
39936g.

ucznia. O- 
Ogłoszeń. 
19 dla

Kupię młocarnię śzero- 
komłotną, wydajność 5— 
10 q, w obojętnym sta­
nie. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
39871g.

Sprzedaż

lefon 43-665. 39729g
Garaż blaszany przenoś­
ny sprzedam. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 39863g. ,
Sprzedani ciągnik „Ze- 
tor” 25 niski. Roman Li­
gocki, Jaroszyn, poczta 
Ląd, pow. Słupca. 22955p
Kupię samochód „Woł­
ga” tylko nowy. Sobiał- 
kowo nr 47, pow. Rawicz, 
woj. poznańskie. 3987Sg

Na okresowe delegacje 
poszukuję pokoju u sa­
motnych. Oferty Biuio 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 39959g.

Sprzedam z rozbiórki: 
cegłę, kantówkę, belki, 
deski, dźwigary, okna, 
drzwi, świetliki' dachowe 
w »' konstrukcji żelaznej, 
drewno opałowe. Piekary
14 39820g
Zegar stojący „Becker”, 
szafę żelazną 80 X 58 X 52 
tanio sprzedam. Poznań, 
pl. Bernardyński 4 m. 1,
tel. 532-07. 39834g
Posiadam komplet ma­
szyn stolarskich oczeku­
je propozycji względnie
sprzedam. Zgłoszenia:
godz. 14—18, Poznań, ul. 
Warszawska 155. 40036g

Hodowcy Zwierząt Mięsożernych 
WZHDI 

prowadzi rejestracją zwierzał

MODELE DZIECIĘCE I MŁODZIEŻOWE
DO PREZENTOWANIA ODZIEŻY

Członkowie powiatowych Kół z terenu miasta 
Poznania i powiatu poznańskiego mogą reje­

strować codziennie w biurze Związku.
39616?

Zamienię kawalerkę w 
śródmieściu Wałbrzycha 
na podobne lub większe 
w Poznaniu. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Grunwaldz­
ka 19 dla 39866m.

Technik telewizji poszu­
kuje pokoju sublokator­
skiego. Oferty Biuro O- 
głoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 39818m.
Przyjmę pana na wspól­
ny pokój. Poznań - Juni- 
kowo, ul. Scinawska 70.

’ 39832m

Sprzedam zaraz część do­
mu wraz z wolnym miesz 
kaniem w Lesznie Wlkp. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 39430g.

Sprzedam gospodarstwo 
prywatne 20 ha, zelektry­
fikowane. Stanisław Szam 
belan, Karniszewo, poczta 
Mieleszyn, pow. Gniezno, 

39811g
Kupię do 0^5 ha w oko­
licy Poznania do 35 tys. 
zł. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
39906g.

Lekarskie-
■ ; ' r 'M- ■

Brunon Grabiak, denty­
sta, Walki Młodych 19a 
m. 11, zawiadamia o no­
wym numerze telefonu 
562-39. 39568g

zgub,

Bezdzietne małżeństwo- 
spółdyielcy wynajmie po­
kój na okres 2 lat. Ist­
nieje możliwość opłaty 
czynszu za rok z góry. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 
39771 m.

*/s domku jednorodzinne­
go wyłączonego z wolnym 
mieszkaniem do 280.000 zł 
kupię. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
M932g.

Zgubiono legitymację u- 
bezpieczeniową na nazwi­
sko Józef Przybył.

39897g

Różne

Sprzedani opłotowaną

Wynajmę studiującym lub 
małżeństwu pokój 2-oso- 
bowy, łazienką, c. o., te­
lefon. Wiadomość: tele-

działkę 600 m*, drzewa o- 
wocowe, dowolna zabudo­
wa Puszczykowo blisko 
dworca. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 40027g.

Kto udzieli pożyczki w 
wysokości 30.000 zł. Wa­
runki do omówienia. O-
ferty Biuro 
Grunwaldzka 
30873g.

Ogłoszeń,
19 dla

fon 701-20. 39806m
Na pokój wspólny przyj­
mę pana (częściowo z u-

Piękną parcelę w Przez- 
mirowie koło Poznania 
sprzedam tanio. Wiado­
mość: Wanda Oleksowa, 
Łódź. ul. Uniwersytecka 
18-20b. K8424

. Matrymonialne

trzymaniem śródmie-
ście). Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
39882g.

Właściciel sprzeda parcelę 
budowlaną 4.700 m2. Wyd-
my - Skórzewo, 
Ptasia 18.

Poznań. 
39860g

Siostrzenicę ładną, 25-let- 
nią, blondynkę, posiada­
jącą średnie wykształce­
nie, własny dom, zapo­
znam z odpowiednim pa­
nem. Cel matrymonialny. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 
39727g.

Dnia 31 grudnia 1964 r. zmarł po długich cier­
pieniach mój mąż, ojciec, śp.

Tadeusz Grząślewicz
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 4 bm. o 

godz. 12 z kaplicy cmentarnej na Głównej.

W smutku pogrążona
ŻONA Z CÓRKĄ 

40049^

Bronisława Milewska 
zakończyła swój żywot doczesny dnia 31 grudnia 
1964 r„ opatrzona Sakramentami św., nasza dro­
ga siostra.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 5 bm., 
o godzinie 10.30 z kaplicy cmentarnej na Gór- 
czynie.

O bolesnej stracie zawiadamiają 
SIOSTRY

Poznań, ul. Chudoby 7 m. 8. 40051g

Dnia 2 stycznia 1965 r. zmarła nagle, namasz­
czona Olejami św., moja najukochańsza żona, 
nasza najtroskliwsza i najczulsza matka, syno­
wa, teściowa i bratowa, śp.

z GRYGŁEWSKICH

Władysława
Hempowiczowa

Pogrzeb odbęd'zie się we wtorek, dnia 5 bm., 
o godzinie 13.45 z kaplicy cmentarnej na Ju- 
nikowie.

O ciężkiej i bolesnej stracie zawiadamiają 
MĄZ, CÓRKA, SYN ORAZ RODZINA

Poznań, ul. Solna 1. 4O048g

Dnia 2 stycznia 1965 r. zasnęła w Bogu, nasza 
ukochana matka, teściowa, babcia i prababcia, 
przeżywszy lat 87, śp.

Józefa Kurek
Z domu KRAMER

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 5 bm., o go­
dzinie 14.15 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.

Pogrążeni w smutku
CÓRKI, SYN, SYNOWA, WNUKI 

I PRAWNUKI

Dnia 31 grudnia 1964 r. zmarła, śp. 
z AMROGOWICZOW

Izabela Urwiska
powstaniec wielkopolski, 

odznaczona Medalem Niepodległości 
i Krzyżem Zasługi.

Pogrzeb odbędzie się na cmentarzu na Ju­
nikowie.

Nabożeństwo żałobne odprawione zostanie za 
sp. matkę naszą w kościele OO Dominikanów, 
ulica Stalingradzka, dnia 4 stycznia br. o go­
dzinie 19.30.

DZIECI, WNUKI I PRAWNUKI
Kalisz, ul. Wolności 33. 40050g

Dnia 1 stycznia 1965 r. zasnął w Bogu, opa­
trzony Sakramentami św., mój najdroższy mąż, 
nasz najukochańszy ojciec, teść i dziadek, prze­
żywszy lat 59, śp.

Marian Celler
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 5 bm., 

o godzinie 12.15 z kaplicy cmentarnej na Juni- 
kowie.

O ciężkiej i bolesnej stracie zawiadamiają 
ŻONA, CÓRKA, SYN, SYNOWA, ZIĘĆ

I WNUK
40052?

Redaguje Kolegium: Marian Flejsierowicz (sekretarz redakcji). Tadeusz Kaczmarek, Zbigniew Mika Wiesław , *
redaktora naczelnego), Mieczysław Skąpski, Zbigniew Szumowski, Lesław Tokarski (redaktor naczelni TelM^^ (zastępca
dzia y; sekretariat redakcji 657-76, w godz. 8.30-17.30; redaktor naczelny 657-76, z-erred nacSec J7.1V łX7i,
dzrnl łączności z czytelnikami - informacje dla czytelników 657-18; dział miejski 659-39; redakcja nocna 430-73 i 453-3? wtriaJra 0° ’ 
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im. Marcina Kasprzaka, Poznań, ul. Zwierzyniecka 3. M-3 ufuk. zakłady Graficzne

wymiary wzrost klatka 
pierś.

obwód 
pasa

obwód 
bioder

DZIEWCZYNKI
Grupa II 1,26 57 57 71
Grupa III 1,50 78 64 86
Grupa IV

CHŁOPCY
1,62 86 68 34

Grupa II 1,27 68 59 70
Grupa III 1,57 76 68 78
Grupa IV 1,75 88 74 90

Zgłoszenia: ulica Młyńska nr 5 —• „Laboratorium
Odzieżowe” -- od godziny 7 — 15.

396412

RADIO — PROGRAM I: 7.19* „Obiadynka”; 7.50 
Muzyka; 8.30 Przekrój muzyczny tygodnia; 9.05 
„Fala 56”; 9.20 Magazyn Wojskowy; 10 Dla dzieci 
pt. „Zagadki białe i kolorowe”; 10.40 Konc. życzeń; 
11.40 „Kościuszko i Napoleon” felieton; 12.10 „Pla-
my na mapie”; 12.20 „Piosenka miesiąca” 
duet fortep. Kisielewski i Tomaszewski

12.50 Gra
13

dzielny Kiermasz Muzyczny”; 13.30 Konc.
„Nie. 
dnia;

14.30 „W Jezioranach”; 15 Kultura pilnie poszuki­
wana — Magazyn miesięczny; 16.05 Tygodniowy 
przegląd wydarzeń międzynar.; 16.20 „Dom otwar­
ty” słuch.; 17.40-Mel. rozrywk.; 18 Wyniki Toto- 
Lotka; 18.05 Muzyka; 18.50 „Kabarecik reklamowy”; 
19.05 Poznańska 15-tka Radiowa; 20 „Tydzień w kra­
ju i na świecie”; 20.35 „Matysiakowie”; 21.05 Ka-
baret Starszych Panów”; 22.05
czory muzyczne' 

WIADOMOŚCI

iedzielne
23.10 Gra Ork. Tan. PR.

6, 7, 8, 9, 12.05, 16, 23.

PROGRAM II: 8.10 Spacery muzyczne po 
kopolskiej wsi; 9.20 Felieton literacki; 9.30

wieł-
Konc.

rozrywk.; 10.30 Zespół Dziewiątka; 13.15 Felieton
przyrodniczy; 13.30 , 
słuchaczom polskim

.Moskwa z melodią i piosenką

15 Dla dzieci słuch, pt.
1 Poznań, konc. życzeń; 
W zamkniętych oczach’”

15.45 Z nagrań archiwalnych R. Koczalskiego; 
16 Reportaż noworoczny; 16.30 Konc. chopinowski — 
Polacy kandydaci na VII Międzynarodowy Kon­
kurs Chopinowski; 17.15 Śpiewa Centr. Zespół Art. 
WP; 17.30 „Zgaduj-zgadula”; 19 Rewia piosenek;
19.30 „Schody” słuch.; 20 Muzyka baletowa; 20.32 
Gawęda przy muzyce; 22.20 „Remanent — pozycja 
64”; 22.30 Gra Ork. Tan. Rozgł. Śląskiej PR; 22.55 
Muzyka taneczna.

WIADOMOŚCI: 6.30, 7.30 , 8.30, 12.03, H, 21, 23.50.

TELEWIZJA: 11.39 „Małgosia” — film fab. prod. 
bułgarskiej; 12.50 Przerwa; 14.15 Program dnia — 
wyniki „Koziołków”; 14.20 TV Kurs Rolnić®y; 15.1# 
„Z filmoteki XX-lecia”; 16.10 Film krótkometr.; 
16.30 „Teatrzyk w koszu”; 17.15 Film krótkometr.; 
17.30 Program muzyczno - baletowy; 18 Wielka gra 
— teleturniej; 19.10 „Glob”; 19.30 Dziennik — wy­
niki Toto-Lotka; 19.50 Dobranoc; 20 „Druga mlo-
dość cioci” fab. film węgierski (1. 16);
Sportowa Niedziela; 21.55 Wieczorny relaks;
Aktualności sportowe.

Telewizja zastrzega prawo do zmian.

PONIEDZIAŁEK

21.25
: 22

RADIO — PROGRAM I: 7.28 Piosenka dnia; 8.05 
Muzyka i aktualn.; 8.50 Dla kobiet; 9 Mel. rozrywk.; 
10 Aud. historyczna; 11 „4 X 10 minut zespołów’ roz­
rywkowych”; 11.40 „Na swojską nutę”; 12.05 Ma­
gazyn południowy; 12.45 „Rolniczy kwadrans”; 13.88 
Fragmenty z oper Giuseppe Verdiego; 14.30 Zagra­
niczne ork. i piosenkarze w repert. polskim; 15.19 
„Poniedziałkowe spotkania”; 15.30 Melodie i pio­
senki naszych przyjaciół; 16 Skrzynka PZU; 16.35 
Program młodzieżowy; 17.15 Felieton Red. Spoi.; 
17.30 Dla szkół średnich słuch, pt.; „Szałowa kla­
sa”; 18.05 Koncert dnia; 19 Kurs jęz. ang.; 19.15 
„Naukowcy — rolnikom”; 19.35 Gawędy muzyczne 
— Gawęda I „Poloneza czas zacząć”; 20.35 Aud. 
literacka; 21.05 Koncert z nagrań Wielkiej Ork. 
Symf. PR; 22.20 „Pogwarki na rozdrożach” 22.40 
Gra Zespół „Bossa Nova Combo”; 23.10 „Muzyka 
nocą”.

WIADOMOŚCI: 5, 6, 7, 8, 15, 18 , 20 , 23.

PROGRAM II: 7.53 Piosenka dnia; 8.15 Kurs jęz. 
franc.; 8.35 „Fala 56”; 9.20 Wykład pt.: „Drewno 
i papier”, cz. III, autor inż. Jean Bacard (Ka­
nada); 9.30 Mel. rozrywk.; 9.50 Public, międzynar.; 
10 Melodie filmowe i operetkowe; 10.30 „W Jezio­
ranach”; 11.40 „Nasze sprawy codzienne”; 12.05 Ma­
gazyn południowy; 12.25 Muzyka ludowa różnych 
narodów; 13.20 Aud. literacka; 13.45 Z notatnika 
radiowego recenzenta muzycznego; 14.20 Słuchacze 
Piszą — my odpowiadamy; 14.30 Aud. historyczna; 
14.50 „My i nasze dzieci”; 15.30 Dla dzieci słuch, pt.: 
„Włóczęgi Północy”; 17.12 „Za Odrą i Nysą”; 17.32 
Słynni wirtuozi muzyki jazzowej; 17.45 „Remanent 
— pozycja 64”; 19.05 Muz. i aktualn.; 21.40 Muz. tan.; 
22.10 Aud. literacka; 22.40 „Rozmowy o wychowa­
niu”; 22.50 Muz. klasyczna i romantyczna; 23.33 Me­
lodie na dobranoc.

WIADOMOŚCI: 5.30, 6.30, 7.30 , 8.30, 16, 15. 21, 23.50.

TELEWIZJA: 
fab. prod. radź.; 
17 Wiadomości; 
mieszka?”; 17.15

10 „Kierowca mimo woli” — film 
11.25 Przerwa; 16.55 Program dnia;
17.05 Film dla dzieci Kto tu
Filmy — „Czapki na sprzedaż'

oraz „Odessa”; 17.45 Program pt.: „Nowa Sól”; 
18.05 Film seryjny „Południowe rytmy na Broad­
wayu”; 18.30 „Eureka”; 19 Film seryjny „Hrabia 
Monte Christo”; 19.30 Dziennik; 19.50 Dobranoc; 
20 „Nowości ekranu”; 20.15 Teatr TV: „Przygoda 
z Agnieszką” — E. Kabatća; 21.15 Dziennik plus 
relaks; 21.40 Lekcja języka angielskiego.

Telewizja zastrzega prawo do zmian.
♦



Kgu^u TŁok uf nowym mlaózkamu
Mietli przemówią liczby

Efekty jednego roku pracy 
wielkopolskich działaczy LZS

Żadne chyba zrzeszenie nie może poszczycić się takimi 
efektami swej pracy jak Ludowe Zespoły Sportowe. W tym 
twierdzeniu nie ma ani słowa przesady, bowiem wyniki rocz­
nej pracy wielkopolskich działaczy w sporcie wiejskim 
znacznie przekraczają wszystko to, czym mogą się wykazać 
przedstawiciele innych pionów. Gdyby ktoś miał wątpliwo­
ści w jakim stopniu twierdzenie to odpowiada prawdzie, 
warto zajrzeć do liczb świadczących niewątpliwie o wielkim 
skoku dokonanym w minionym roku przez LZS-y naszego 
województwa.

Ostatnio Gnieźnieńskie Przed­
siębiorstwo Budownictwa Rol­
niczego przekazało dla Pre­
zydium MRN w Gnieźnie 
nowy, duży budynek miesz­
kalny na skrzyżowaniu ulic 
Mieszka i i B. Chrobrego. W 
budynku znajduje się 69 
mieszkań. W bloku wyposa­
żonym w sprawnie działające 
w czasie odbioru centralne 
ogrzewanie, kuchnie gazowe 
i urządzenia sanitarne za­
mieszkały już na gwiazdkę 
rodziny najbardziej potrze­
bujące oraz te, które pozo­
stawiły mieszkania w starym 
budownictwie z dużym nad- 
metrażem, a przeniosły sie 
do nowego na mały metraż.

Uch]
Fot. — J. Chlasta

Pomoc 
dla gospodarstw 

podupadłych
W powiecie czarnkowskim 

są 134 gospodarstwa podupad 
łe o ogólnym obszarze 1614 
hektarów. 54 gospodarstwa o 
obszarze 644 hektarów zaliczo­
no do grupy A. 42 gospodarzy 
z tej grupy podpisało odpo­
wiednie umowy.

Prezydium PRN ustaliło 
formy pomocy dla rolników 
tej grupy podupadłych gospo­
darstw. M. in. Bank Rolny za­
bezpieczył kredyty na potrze­
by inwestycyjne i remonty.

W grupie „C” są 2 gospodar 
stwa, a grupa „D” obejmuje 
78 gospodarstw o łącznej po­
wierzchni 957 hektarów. Za­
dłużenia rolników z tej grupy 
wynoszą 3 700 000 zł. Prezy­
dium PRN -wystąpiło już do 
Sądu o przyjęcie na skarb 
państwa 16 gospodarstw, (jn)

Poczta dziękuje kolejarzom w okresie przedświątecznym, który w zasadzie rozpoczął 
’ ’ się już 15 grudnia załoga Urzędu Pocztowo-Telekomu 

łjnikacyjnego Leszno 2 (Dworzec), przeżywała ntprawdę 
gorące dni. Z godziny na godzinę wzrastały zadania i na­
wał pracy, jednak lawina przesyłek osiągnęła swój szczyt 
na kilka dni przed świętami.
W tym okresie przeciętnie 

w ciągu doby ambulanse pocz 
towe przewoziły około 4.200 
paczek (w tym 700 małych). 
Jest to o blisko 500 więcej w 
porównaniu do tego okresu 
roku 1963. Również przesyłki 
listowe (listy i pocztówki) zo­
stały przekroczone o 103 kg

Gdzie są Tomice?
IV Krotoszynie przy Alei 

Powstańców Wielkopolskich 
obok stacji CPN stoi od lat | 
drogowskaz informujący, w / 
którym kierunku prowadzi L 
dana ulica, więc wszystko I 
w porządku.

Na jednym, „z ramion” । 
wspomnianego drogowska­
zu widnieje napis „T O M I- j 
CE 4 KM”.

W tym właśnie cały sęk. I 
Miły przybyszu, w powiecie ; 
krotoszyńskim, szukając 
nawet ze świeczką, miejsco- 
wości takiej nie znajdziesz!

Owszem, w tym kierunku 
położona jest miejscowość, j 
znana nawet poza granica­
mi kraju z fermy lisów i 
innych zwierząt futerko­
wych o nazwie „T O M N I- 
C E”, a to jednak, jest róż­
nica choćby w brzmieniu 
fonetycznym nazwy wymię- i 
nionej miejscowości.

Może więc Wydział Ko- i 
munikacji Prezydium Po- l 
wiatowej Rady Narodowej 
spowoduje sprostowanie 
tego błędu! (IGJ)

Plany 
pleszewskiego 

handlu
Do końca 1970 roku sieć 

handlu detalicznego w po- 
wńecie pleszewskim wzrośnie 
o dalsze 29 placówrek. Będą 
one uruchomione szczególnie 
na wsi, w miejscowościach po 
zbawionych jeszcze w chwili 
obecnej punktu sprzedaży de­
talicznej oraz w miejsco-wo- 
ściach gdzie istnieje koniecz­
ność uruchomienia sklepów 
branżowych. W latach tych zo 
stanie uruchomionych 6 skle­
pów w Pleszewie w tym 4 na 
nowym osiedlu. W centrum 
miasta powstanie Dom Dziecka 
uruchomiony przez PSS w 
wyniku przebranżowienia skle 
pu samoobsługowego oraz 
sklepu „Jubilera”.

Stosunkowo mały -wzrost 
sieci punktów sprzedaży de­
talicznej uzasadnia się szcze­
gólnie małym wykorzystaniem 
powierzchni użytkowej skle­
pów. W Pleszewie na 1000 
mieszkańców w chwili obec­
nej przypada 383 m. kw. po­
wierzchni użytkowej sklepów, 
nie wliczając w7 to składów7 
tow7arów masowych, aptek, 
CPN oraz wszsytkich pomoc­
niczych form handlu jak: kio­
ski, stragany i handel obwoź­
ny oraz sklepów pionu PZGS. 
Qbroty przypadające na 1 m. 
kw. powierzchni użytkowej 
wynoszą w Pleszewie 32 600 
zł, a średnia wojewódzka się­
ga 49 600 zł.

W ostatnich 4 latach, tj. od 
1961—64 roku nakłady inwe­
stycyjne na handel w powie­
cie pleszewskim -wyniosły 
8 304 000 zł, najwięcej wyda­
no w 1962 roku — 3 531 000 
zł. W latach 1965—70 przewi­
duje się wydatkować na in­
westycje w7 handlu w powiecie 
pleszewskim około 50 min. 
złotych, (Iki) 

na dobę w stosunku do 1963 r. 
Średnio nadchodziło ich blis­
ko 703 kg, tj. 110.000. Gdyby 
taką liczbę listów i pocztó­
wek ułożyć jeden na drugim, 
to słup papierowy osiągnąłby 
wysokość 110 m.

Mimo tak dużego nawału 
pracy wykonywanej nie zaw­
sze w dogodnych warunkach 
ofiarna załoga UPT Leszno 2, 
zdołała w zdecydowanej więk 
szóści przypadków nadesłane 
przesyłki, po właściwym wy­
dzieleniu terminowo przeka­
zać poprzez ambulanse do 
placówek pocztowych, celem 
doręczenia adresatom.

Poczciarze nie mogliby po­
szczycić się takimi osiągnię­
ciami, gdyby im w tym nie 
pomogli kolejarze stacji Le­
szno. Współpraca poczty z ko­
lejarzami byłą naprawdę har­
monijna- Wagony pocztowe 
były zawsze na czas wstawia­
ne do składów pociągów, nie 
móWiąc już o dobrym ich 
ogrzaniu i oświetleniu. Prze­
jazdów na peronach nie taraso 
Wano, a ponadto co jest bar­
dzo ważne zachowano czas 
planowych postojów pocią­
gów. Te i inne czynniki u- 
możliwiły pracownikom pocz­
ty w znacznym stopniu - po­
konanie trudności w ruchu 
przedświątecznym. Za pomoc 
i dobrą współpracę kierownic­
two i załoga TJPT 2 przekazu­
je za naszym pośrednictwem 
Kolejarzom leszczyńskim sło­
wa pełnego uznania i serdecz­
ne podziękowania. (R)

Dla przykładu w 1963 roku 
było w naszym województwie 
1157 kół LZS i LKS-ów, któ­
re zrzeszały 44 827 członków, 
w tym 10 640 kobiet. Bilans 
roku 1964 wykazuje, że mamy 
w naszym województwie 
120-1 kół LZS i LKS-ów z 
46 401 członków (11 270 ko­
biet).

Znacznie większy skok na­
stąpił w dziedzinie turystyki. 
Liczba sekcji turystycznych 
wzrosła z 449 na 601, a liczba 
członków tych sekcji z 11 210 
w 1963 na 14 542 członków. Te 
liczby świadczą niewątpliwie 
o organizacyjnym -wzroście 
Ludowych Zespołów Sporto­
wych, o tym że zrzeszenie 
wiejskie zdobyło właściwą ran 
gę w naszym świecie sporto­
wym, że młodzież wiejska zro 
zumiała sens rozwoju kultury 
fizycznej na wsi.

Potwierdzeniem tego mogą 
być liczne imprezy spartakia­
dowe różnych szczebli, w któ­
rych udział brało znacznie 
więcej mieszkańców wielko­
polskiej wsi aniżeli w latach 
poprzednich. W 4702 impre­
zach spartakiady letniej i zi­
mowej startowało 370 611 
osób, w biegach narodowych 
29 352, w pokazach gimnasty­
cznych 13 620. Instruktorzy 
LZS nauczyli pływać 3453 
osoby.

Bogate konto zapisali także 
LZS-owcy w dziedzinie spo­
łecznego budownictwa oraz 
czynów na rzecz gromady. 564 
czyny wiejskich sportowców 
mają łączną wartość ponad 
2 min. zł w budownictwie u- 
rządzeń sportowych i tury­
stycznych. Na rzecz gromady 
LZS-owcy wykonali czynów 
wartości 600 000 zł.

Podobnymi wynikami mogą 
poszczycić się wielkopolskie 
LZS-y również w sporcie wy­
czynowym oraz w turystyce. 
Nie sposób tu wymienić wszy­
stkich. Wystarczy tylko powie 
dzieć, że lekkoatleci Orkanu 
zdobyli drużynowe mistrzost­
wo zrzeszenia, że zapaśnicy 
zarówno w kategoriach wie­
kowych jak i w stylach zdo­
byli również mistrzostwo zrze 
szenia, że z 4 zawodników 
LZS, którzy reprezentowali 
nasze województwo na cen­
tralnej spartakiadzie zapaśni­
czej w Kaliszu wszyscy zdo­
byli medale, że siatkarze Skry 
Wolsztyn są mistrzami zrzesze 
nia, a siatkarki Kłosu z Ga­
lowa wicemistrzyniami zrze­
szenia.

Odbywa się właśnie kampa­
nia sprawozdawczo-wyborcza 
w LZS-ach. Wiejscy sportow­
cy dokonują bilansu swej dzia 
łalności. Są na pewno po­
wiaty, w których wyniki nie 
należą do imponujących. Glo­
balnie jednak biorąc woje­
wództwo poznańskie ze swy­

W POZNANIU

STYCZEŃ 

niedziela
3 

poniedziałek
4

Genowefy, 
Danuty 

Eugeniusza

Słońce: 8.03—15.51

TEATRY

NIEDZIELA
POLSKI — g. 17 „Przyjaciel we­

sołego diabła”; NOWY g. 19 „Ma­
ria Stuart”; OPERA — g. 19 „Eu­
geniusz Oniegin”; OPERETKA — 
g. 19 „My fair lady”; MARCINEK 
g. 11 i 16.30 przedst. zamkn.

PONIEDZIAŁEK
Teatry nieczyftne

W WOJEWÓDZTWIE 
NIEDZIELA

GNIEZNO: „Uciekła mi przepić 
teczka”.

PONIEDZIAŁEK
WRZEŚNIA: „Uciekła mi prze­

pióreczka”; POBIEDZISKA: „Ślu­
by panieńskie”; WĄGROWIEC: 
„Czy to jest miłość”.

KINA

NIEDZIELA I PONIEDZIAŁEK
CHODZIEŻ — Ceramik: „Harry 

i kamerdyner”; Noteć: „Niezna­

mi osiągnięciami śmiało na­
wiązuje do czołówki krajowej, 
nie tylko w zrzeszeniu LZS. 
Za to należą się słowa uzna­
nia wszystkim ofiarnym dzia­
łaczom od maleńkiej, wiejskiej 
sekcji aż po Radę Wojewódz­
ką. (Bod)

Boelants zwycięzcą 
biegu sylwestrowego

Tradycyjnym zwyczajem w 
sylwestrową noc w brazylijskim 
mieście Sao Paulo rozegrany zo­
stał bieg uliczny zwany popular­
nie „Sylwestrową corridą”. Pogo­
da dopisała. Było 20 stopni cie­
pła, wiał lekki wiatr, który chło­
dził biegaczy podczas biegu. Ob­
sada 40 biegu w Sao Paulo nie 
była zbyt rewelacyjna. Najwięk­
szą gwiazdą to — rekordzista świa 
ta i mistrz olimpijski w biegu na 
3000 m z przeszkodami Belg Ga- 
ston Roelants. Faworyt nie za­
wiódł oczekiwań. Biegł z całą 
stawką przez 7 tys. m, a na ostat­
nich 40 metrach wspaniałym fi­
niszem wyprzedził prowadzącego 
Hiszpana Cisnerosa i uzyskał czas 
21.37,07. Warto podać, że rekord 
na tej trasie należący do Anglika 
Hymana, ustanowiony był w 1961 
roku i wynosi 21.24.7.

A oto dalsza kolejność biegaczy 
na mecie (dystans 7400 m): 2) Ci- 
sneros (Hiszpania) 21.46.03, 3) Hel- 
land (Norwegia) 21.52,03, 4) Olivei- 
ra (Portugalia) 21.52,04, 5) Ambu 
(Włochy) 21.56,05, 6) Wiggs (W. 
Brytania) 22.03,0.

Pamiętaj, że o powrocie z urlopu bez nogi w gipsie decyduje 
poznanie chociaż w minimalnym stopniu arkanów sztuki narciar­
skiej i, oczywiście, odpowiednia kondycja. Wszystkie schroni­
ska i domy turystyczne w górach, należące do PTTK prowadza 
dla początkujących naukę jazdy na nartach pod okiem doświad­
czonych fachowców. Jesteśmy świadkami: jednej z PTTK-owskich 

lekcji na Polanie Chochołowskiej w Tatrach.

ny”, poniedz.: „Foto-Haber”; 
CZARNKÓW: „Klimaty”, ponie­
działek: nieczynne; GNIEZNO — 
Lech: „Rachunek sumienia”;
Polonia: „Trzydzieści lat śmiechu”; 
GOSTYŃ: „Giuseppe w Warsza­
wie”; JAROCIN: „Ubranie pra­
wie nowe”; poniedz.: nieczynne; 
Cristal: „Karmazynowy pirat”, 
poniedz.: „Szerszeń” i „Don 
Juan”; KALISZ — Kosmos: „Słód 
kie życie”; Oaza: „Agnieszka 46”; 
Stylowe: „Legenda o wilku Lo- 
bo”; KĘPNO: „Poste restante”, 
poniedz.: nieczynne; KOŁO:
„Upał”, poniedz.: nieczynne; KO­
NIN — Górnik: „Żywi i martwi’^ 
(I i II s.); Energetyk: „NagieL 
ostrze”; KOŚCIAN: „Pechowiec'na l 
prerii”, poniedz.: nieczynne; KŁO) 
DAWA: „Odwet kapitana Lesza”,' 
poniedz.: nieczynne; KROTOJ
SZYN: „Nie jedzcie stokrotek”; 
LEŚZNO: „Na tropie policjan­
tów”, poniedz.: „Generał”; MIĘ­
DZYCHÓD: „Spotkanie ze szpie­
giem”, poniedz.: nieczynne; NO­
WY TOMYĘL: ' „Telefon towarzy­
ski”, poniefiz.: nieczynne; OBOR­
NIKI: „Dwa żebra Adama”; po­
niedziałek: nieczynne; OSTRÓW 
— Roma: „Kuba w ogniu”; Słoń­
ce: „Ręce nad miastem”; OSTRZE 
SZÓW: „Rozwodów nie będzie”, 
poniedz.: nieczynne; PLESZEW: 
„Dwa złote colty”, poniedz.: nie­
czynne; PIŁA — Iskra: „Królo­
wa Krystyna”; Koral: „Billy kłam 
ca”; RAWICZ: „Skłóceni z ży­
ciem”; poniedz.: nieczynne; SŁU­
PCA: „Wojna trojańska”, po­

Alt a na Olimpiady,

Jeszcze nie skończyło się rozpamiętywanie tokijskich igrzysk a już 
oczy całego świata sportowego zwrócone są na Meksyk, gdzie 
odbędzie się kolejna Olimpiada ery nowożytnej, w 1968 roku. 
Stolica Meksyku rozpoczęła już przygotowania. Na plan pierw­
szy poszły oczywiście obiekty sportowe, na których odbywać sie 
będą olimpijskie zmagania. Na naszym zdjęciu: makieta nowo­
czesnego stadionu olimpijskiego w Mexico City, który pomieści 
100 000 widzów. Budowa tego obiektu zakończona zostanie 

w przyszłym roku.
Fot. — CAF

Konkurs czterech skoczni
WhLe i Przybyła na 14 i 15 miejscu

Na olimpijskiej skoczni w Garmisch Partenkirchen rozegrany 
został w Nowy Rok drugi międzynarodowy konkurs skoków nar­
ciarskich z cyklu niemiecko-auśtriackiego turnieju 4 skoczni. Za­
wody wywołały ogromne zainteresowanie. Na trybunach zebrało 
się ponad 25 tys. widzów7.

Zwycięzcą konkursu w Ga-Pa 
został niespodziewanie Fin Puk- 
ka, który za skoki długości 83 i 
81 m otrzymał notę 216,0 pkt. Dru­
gie miejsce zajął reprezentant 
NRF łbie, przegrywając z Finem 
tylko o 0,1 pkt. Niemiec miał 
skoki 81 i 86,5 m, otrzymał notę 
215,9. Najlepsi zawodnicy7 w pierw 
szym konkursie znaleźli się w 
czołówce. Norweg Brandtzaeg był 
piąty, a radziecki zawodnik Ko- 
walenko — czwarty.

Fot. — CAF

niedziałek: nięczynne; ŚRO­
DA: „Trzy światy Guliwera”; po­
niedziałek: nieczynne; ŚREM:
„Komiczny świat Harolda Lloy­
da” i „Okup”; SZAMOTUŁY: 
„Czarny żwir”, poniedz.: „Spot­
kanie latem”; TRZCIANKA: 
„Tajemnice Paryża”, poniedz: 
nieczynne; TUREK: „Diabelskie 
sztuczki”, poniedz.: nieczynne; 
WĄGROWIEC: „Weekendy”, po­
niedziałek: nieczynne; WOL-
ŚZTYN: „Z rąk do rąk”, ponie­
działek: nieczynne; WRZEŚNIA: 
„Prawo i pięść”, poniedz.: nie­
czynne.

W POZNANIU
MUZEA

NIEDZIELA
ARCHEOLOGICZNE (ul. Mielżyń 

skiego 27/29) — g. 10—14; BRONI 
(St. Rynek) — g. 10—15; HISTO­
RII M. POZNANIA (St. Rynek) 
g. 10—15; INSTRUMENTÓW MU­
ZYCZNYCH (St. Rynek 45) — g. 
10—15; NARODOWE (Al. Marcin­
kowskiego <j) — g. 10—15.

W poniedziałek MUZEA nie­
czynne.

WYSTAWY

BWA (St. Rynek) — Arsenał — 
„20 lat Polskiej Rzeczypospolitej 
Ludowej w twórczości plastycz­
nej” — g. 10—18.

KLUB MPiK (Ratajczaka 39) — 
Wystawa akwareli Eugeniusza Ga- 
bryelewskiego — g. 10—20.

Z Polaków tym razem najlepszy 
był Witkę. Za skoki długości 80 
i 79 m otrzymał on notę 203,0 pkt. 
Przybyła uplasował się na 15 po­
zycji z notą 202,7 pkt. za skoki 76 
i 82,5 m- Wala wypadł najsłabiej, 
zajmując 48 miejsce z notą 176,1 
pkt. (skoki 71 i 72). Warto podać, 
że świetny zawodnik norweski 
Engan zajął dopiero 19 miejsce z 
notą 199,0 pkt, za skoki 74 i 80 m. 
Znany Fin Kirjonen był 12.

Drugi konkurs przyniósł poważ­
ne zmiany w łącznej punktacji. 
Wprawdzie prowadzi zdecydowa­
nie Norweg Brandtzaeg, mając 
440,7 pkt., a drugim jest radziec-/ 
ki zawodnik Kowalenko — 428,8 
pkt., to na trzecie- miejsce wy­
sunął się reprezentant NRF Thle — 
416,6 pkt. Czwarte miejsce zajmu­
je Czechosłowak Motejlek — 408,3 
pkt. Niespodzianką jest piąta po­
zycja naszego Józefa Przybyły, 
który w pierwszym konkursie za­
jął 11 miejsce. Polak ma 403,2 pkt. 
i wyprzedza Norwegów Wirkole — 
402,5 pkt. oraz Engana 402,4 pkt.

'dalekopisem
POLSCY TENISIŚCI 

WYELIMINOWANI

Polscy tenisiści startujący na 
Florydzie w turnieju tenisowym 
juniorów o „Puchar Słońca”, zo­
stali wyeliminowani, po porażce z 
Wiochami 0:3.

ŁYŻWIARZE NA TAFLI

Zawody łyżwiarzy szybkich zor­
ganizowane, w Zakopanem, w kon 
kurencji kóbiet, wygrała Mroske, 
przed Pilejczykową i Seroczyń­
ską. Bieg mężczyzn, po dyskwa­
lifikacji Święcickiego i Kłodkow- 
skiego, wygrał Kuch z warszaw­
skiej Legii, (za)

MUZEUM KULTURY I SZTUKI 
' LUDOWEJ (Mostowa 7/8) — „Wici 
kopolski haft ludowy” — g. g—14.

PAŁAC KULTURY — Wysta­
wa prac uczestników Społ. Ogni­
ska Kultury Plastycznej w Pozna 
niu i dziecięcych kół Miłośników 
Plastyki — g. 10—18.

Wystawy w poniedziałek nie­
czynne.

DYŻURY
NIEDZIELA

SZPITAL KLINICZNY IM. PA­
WŁÓW7 A — okulistyka (ul. Gar- 
bary 17), tel. 510-21.

SZPITAL MIEJSKI IM. RASZEI 
chirurgia, interna, otolaryng., 

(ul. Mickiewicza 2, telefon 472-51).
STACJA POGOTOWIA RATUN­

KOWEGO M. POZNANIA (ul. 
Chełmońskiego 20), tel. 544-44.

POWIATOWA STACJA PR., (ul. 
Kościuszki 103), tel. 586-86.

APTEKI: Czerwonej Armii 25, 
Kraszewskiego 12, Mazowiecka 12, 
Głogowska 107/109, Strzelecka 33/35. 
TYLKO DYŻUR NOCNY: Dzier­
żyńskiego 138/140, Główna 53, Sta- 
rołęcka 79.

PONIEDZIAŁEK
SZPITAL MIEJSKI IM. J. STRU 

SIA (chir., interna, okulistyka), 
ul. Szkolna 8/12, tel. 511-11.

APTEKI: 23 Lutego 18, Mickie­
wicza 22, Dzierżyńskiego 138/140, 
Głogowska 72, Garbary 52, Matej­
ki 1. TYLKO DYŻUR NOCNY: Ry 
nok Sródecki 1, Główna 53, Sta- 
rołęcka 79.


